PROTOKÓŁ Nr 4/2015


posiedzenia Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów, Komisji Infrastruktury odbytego w dniu 28 kwietnia 2015 r. w Sali Rajców Ratusza pod przewodnictwem Dariusza Filistyńskiego Przewodniczącego Komisji RGiF.

OR-II.0012.2.6.2015.4

Posiedzenie rozpoczęto o godz. 13.00
Posiedzenie zakończono o godz. 15.00
   
Obecni członkowie Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów według listy obecności:

1. Dariusz Filistyński			- Przewodniczący Komisji
2. Eugeniusz Kowalski			- Z-ca Przewodniczącego Komisji
3. Piotr Klasa				- Członek Komisji
4. Dariusz Mucha				- Członek Komisji
5. Stanisław Wiącek			- Członek Komisji

Nieobecni członkowie Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów według listy obecności:

1. Ariel Fecyk				- Członek Komisji
2. Łukasz Jaźwiec				- Członek Komisji

Ponadto w posiedzeniu udział wzięli:

1. Jarosław Kowalski			- Przewodniczący Rady Miasta
2. Iwona Mandżuk-Dudek		- I Z-ca Prezydenta Miasta
3. Mirosława Mitek			- Skarbnik Miasta
4. Andrzej Kuriata				- Naczelnik Wydziału Zamówień
					  Publicznych i Inwestycji Miejskich
5. Stanisław Wyganowski		- Z-ca Naczelnika Wydziału Społecznego
6. Genowefa Bogaczewicz		- Kierownik Referatu IMiOŚ
7. Marta Gęsikowska			- Kierownik Referatu GiIP
8. Andrzej Udzielak			- właściciel firmy AMMA
9. Ryszard Paraciej			- właściciel sklepu „Paraciej Multimedia”
10.  Sławomir Zapała			- właściciel drukarni ASG
11. Robert Góra				- właściciel AUTO-LINII


Proponowany porządek posiedzenia:
1. Otwarcie posiedzenia, stwierdzenie quorum i przyjęcie porządku posiedzenia.
2.	Małe i średnie przedsiębiorstwa – spotkanie z przedsiębiorcami. Aktualne problemy i metody ich rozwiązywania.
3. Zaopiniowanie projektów uchwał Rady Miasta.
3.1. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego dla terenu zlokalizowanego 
w rejonie ulicy Grabowej w Bolesławcu,
3.2. w sprawie zmiany uchwały nr III/33/2015 Rady Miasta Bolesławiec 
z dnia 28 stycznia 2015 r. w sprawie udzielenia dotacji na prace konserwatorskie przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków,
3.3. w sprawie przyznania dzierżawcy pierwszeństwa w nabyciu nieruchomości stanowiącej własność Gminy Miejskiej Bolesławiec,
3.4. w sprawie zmiany uchwały Nr IV/42/2015 Rady Miasta Bolesławiec 
z dnia 25 lutego 2015 r. w sprawie określenia kryteriów obowiązujących na drugim etapie postępowania rekrutacyjnego do przedszkoli publicznych na terenie Gminy Miejskiej Bolesławiec, określenia dokumentów niezbędnych do potwierdzenia spełnienia kryteriów oraz przyznania liczby punktów dla poszczególnych kryteriów,
3.5. w sprawie udzielenia pomocy rzeczowej dla Województwa Dolnośląskiego,
3.6. w sprawie zmian w budżecie miasta na 2015 r.
4. Sprawy bieżące i organizacyjne.
5. Przyjęcie protokołu poprzedniego posiedzenia Komisji.

Przebieg posiedzenia:
Ad 1. Otwarcie posiedzenia, stwierdzenie quorum i przyjęcie porządku posiedzenia.

Posiedzeniu przewodniczył Dariusz  Filistyński Przewodniczący Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów, który dokonał otwarcia posiedzenia, stwierdzając jednocześnie prawomocność obrad. 


Ad. 2. Małe i średnie przedsiębiorstwa – spotkanie z przedsiębiorcami. Aktualne problemy i metody ich rozwiązywania. 

	Przewodniczący Komisji Dariusz Filistyński przywitał zaproszonych przedsiębiorców. Podkreślił, że około 75% PKB tworzą właśnie małe i średnie przedsiębiorstwa. Jest to ogromna skala, którą nie wszyscy doceniają.
	
Naczelnik Wydziału Rozwoju i Promocji Miasta Tomasz Gabrysiak podkreślił, że posiada największe kontakty z tymi przedsiębiorcami, którzy zainwestowali w ostatnich 7 latach na terenie WSSE w Bolesławcu. Dodał, że obecne warunki, które proponuje Strefa w zakresie zwolnień podatkowych, nie są już specjalnie atrakcyjne, ponieważ od końca czerwca ub.r. limity pomocy publicznej na terenie województwa dolnośląskiego radykalnie się zmniejszyły. Dotyczy to wszystkich przedsiębiorstw, również tych, które nie są objęte Strefą. Limit pomocy dla małych przedsiębiorców wynosił 60%, natomiast obecnie jest to 45%, dla średnich przedsiębiorstw było 50%, teraz jest 35%, limit dla dużych firm wynosił 40%, obecnie jest 25%. Limity dotyczą pomocy publicznej wszelkiego rodzaju - dotacje unijne, granty rządowe, pomoc z Urzędu Pracy oraz zwolnienia podatkowe. Obowiązujące na terenie miasta uchwały Rady Miasta Bolesławiec w sprawie pomocy regionalnej i pomocy de minimis obejmują również te limity. Dodał, że w Polsce są obszary, gdzie te limity kształtują się na poziomie takim, jak w przeszłości na terenie Dolnego Śląska. 
W związku z tym nasze województwo traci na konkurencyjności. 
W WSSE znajdującej się w Bolesławcu zachodzi równość pomiędzy dużymi podmiotami zagranicznymi, a małymi – rodzimymi. Naczelnik Wydziału Rozwoju i Promocji zaznaczył, że podmiotów gospodarczych w Bolesławcu przybywa. Zauważalna jest tendencja, że firmy, które do tej pory działały w formie spółki cywilnej albo na podstawie wpisu do Centralnej Ewidencji Działalności Gospodarczej, przekształcają się w spółki prawa handlowego. Prawdopodobnie wiąże się to ze względami podatkowymi i formalnymi. Nowo powstające firmy najczęściej przybierają formę spółki z ograniczoną odpowiedzialnością. Podkreślił, że wśród przedsiębiorców, z którymi ma kontakt, największym problemem są daniny nakładane przez państwo -  podatek dochodowy,  niejasność przepisów dotyczących m.in. podatku VAT,  zmienność tych przepisów, dowolność interpretowania tych przepisów przez organy, które kontrolują przedsiębiorców – Izby Skarbowe, Urzędy Kontroli Skarbowej, Urzędy Skarbowe. W odniesieniu do przepisów gminnych, to w dalszym ciągu obowiązują ulgi związane z nowymi inwestycjami, z powstawaniem nowych miejsc pracy. Dodał, że pomoc de minimis stosowana jest w stosunku do mniejszych inwestycji, dla małych przedsiębiorstw. Natomiast dla większych przedsiębiorstw, które inwestują więcej kapitału, przewidziana jest pomoc regionalna. Maksymalny okres zwolnienia z podatku od nieruchomości to 10 lat. Każde 500.000 zł, które zostanie wydane na budowę zakładu, zakup działki, zakup nowych maszyn, itp. upoważnia przedsiębiorców do uzyskania zwolnienia z podatku od nieruchomości. 
	
	Głos zabrał Andrzej Udzielak właściciel firmy AMMA. Oznajmił, że wypowiedź przedmówcy wyczerpała te najważniejsze znamiona, przede wszystkim niezależne od miasta przepisy. Ustawodawca dyktuje odpowiednie  podatki oraz odpowiednią jakość kontroli. Zaznaczył, że duże znaczenie 
w działalności  małych i średnich przedsiębiorstwach mają czynsze, koszty mediów, wysokość podatków lokalnych. Zwrócił się z sugestią do władz miasta w sprawie możliwości zastosowania odpowiednich narzędzi w celu zmniejszenia podatków lokalnych. Potrzeby każdej  firmy są inne, natomiast ważne jest wsparcie działań przedsiębiorstw ze strony Gminy. Pomocna dla podmiotów gospodarczych będzie na pewno możliwość uczestniczenia w działaniach związanych z planowaniem zagospodarowania przestrzennego miasta, gdzie zdaniem Pana Udzielaka jest wiele kwestii, które mogłyby troszkę inaczej wyglądać. Dodał, że wie, iż plan wystawiany jest do publicznej wiadomości, jednak chodzi przede wszystkim o moment, kiedy rodzą się pomysły. Powtórzył po Przewodniczącym Komisji, że małe i średnie przedsiębiorstwa stanowią bardzo dużą część przychodów do budżetu lokalnego, jak i do Skarbu Państwa. Zauważył, że w ostatnim czasie małe i średnie przedsiębiorstwa uniknęły wszelkiego rodzaju zawirowań i kryzysów. Mały i średni biznes bardzo indywidualnie podchodzi do działalności, poświęcając swój prywatny czas, rodzinę, po to, żeby szanować klientów, kontrahentów i wszystkie podmioty współpracujące. Mały i średni przedsiębiorca patrzy również na to, co się dzieje w gospodarce, na ceny, czynniki, które pozwolą mu się rozwijać, przede wszystkim na eksport. Zasugerował możliwość wsparcia małych i średnich firm przez Gminę Miejską i jej jednostki w zakresie eksportu, na przykład podczas wizyt w miastach partnerskich, w materiałach promujących miasto. Zdaniem Pana Udzielaka należy zwiększyć udział małych i średnich podmiotów w polityce informacyjnej. Szkoda, że nie ma więcej przedsiębiorców, którzy reprezentowaliby różne branże, przede wszystkim sektor handlu i produkcji. Również w spotkaniu powinny wziąć udział środowiska zorganizowane, np. BTG. 

Przewodniczący Komisji poinformował, że wystosowano stosowne zaproszenie do BTG. Podkreślił, że zamierzeniem Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów jest rozpocząć cykl spotkań z przedsiębiorcami, to jest pierwsze z nich. Zgodził się z Panem Udzielakiem, iż istotne jest, aby 
w takich spotkaniach roboczych uczestniczyło jak najszersze spektrum zainteresowanych, żeby móc wypracować jakiś konsensus. Dodał, że rozesłanych zaproszeń było o wiele więcej.  

Pan Andrzej Udzielak właściciel firmy AMMA zaznaczył, że zdaje sobie sprawę z faktu ograniczeń w dyskusji, ponieważ wiele ustaw narzuconych jest odgórnie, w związku z tym samorządy i lokalni przedsiębiorcy mają „związane ręce”. 

Do kwestii poruszonej przez Pana Udzielaka dotyczącej planu zagospodarowania przestrzennego miasta odniosła się Kierowniczka Referatu Gospodarki i Informacji Przestrzennej Marta Gęsikowska. Poinformowała, że procedura planistyczna na terenach prywatnych jest rozpoczynana na wniosek. Jeżeli taki wniosek wpłynie do Prezydenta Miasta, to zostaje on poddany analizie. Bez opinii - zgody Prezydenta Miasta nie można podjąć żadnych kroków w tym zakresie. Zasygnalizowała, że jedyny zarzut, który może się pojawić, dotyczy terminu, w jakim jest ta zmiana uzyskiwana, ponieważ procedury planistyczne charakteryzują się rozciągłością w czasie. Czasami wnioski muszą czekać 2-3 lata, co wiąże się z tym, że procedura planistyczna jest kosztowna i skomplikowana i unika się do przystępowania do zmiany planu tylko dla jednej działki. Procedury są kumulowane, co za tym idzie, objętych nią jest zazwyczaj kilka obszarów. Dodała, że procedury planistyczne zawsze są uzasadnione i prowadzone na bieżąco. Podkreśliła, że Bolesławiec objęty jest 
w 100% planem zagospodarowania przestrzennego. W bardzo dużym procencie te plany są cały czas zmieniane, aktualizowane oraz dostosowywane do potrzeb pojawiąjących się we wnioskach.  


Następnie głos zabrał Pan Robert Góra właściciel firmy AUTO-LINIE. Poinformował, że największym problemem większości przedsiębiorstw działających na terenie Bolesławca są przede wszystkim podatki, które są na poziomie podatków obowiązujących np. w Warszawie. Jednak skala działalności i możliwości jej rozwinięcia jest nieporównywalna do Warszawy czy innych dużych aglomeracji. Zaznaczył, że rzeczywiście istnieją możliwości zwolnień od podatków, jednak nie dotyczy to wszystkich przedsiębiorstw. Firma AUTO-LINIE nie podlega pod żadne zwolnienia. Dodał, że wszyscy jego znajomi prowadzący działalność gospodarczą podnoszą problem podatku od nieruchomości, który firmy płacą niezależnie od uzyskanego dochodu. Skala tego podatku jest dość wysoka. Inaczej jest z podatkiem dochodowym, podatkiem VAT czy innymi podatkami narzuconymi odgórnie, których wysokość uzależniona jest od osiągniętego  dochodu. Więc jeżeli firma zarabia, to płaci te podatki, jeżeli nie zarabia, to nie płaci, albo płaci, ale dużo mniejsze. Pan Góra zaznaczył przy tym, że zdaje sobie sprawę, że nie jest tak proste, aby zmniejszyć podatek od nieruchomości, ale na pewno Urząd Miasta jakieś pole manewru w tym zakresie posiada. Kolejny problem, który bezpośrednio dotyczy firmy AUTO-LINIE związany jest z przystankiem autobusowym. Poinformował, że przeprowadzone były rozmowy, m.in. z I Z-cą Prezydenta Miasta Iwoną Mandżuk-Dudek, gdzie de facto wszystko zostało uzgodnione 
i praktycznie rozwiązania były gotowe. Jednak wówczas coś nie zagrało i z tych ustaleń nic nie wyszło. Dodał, że sprawa przystanku jest powszechnie znana 
i  nie wygląda zbyt ciekawie. Zdaniem Pana Góry takie miasto jak Bolesławiec powinno mieć w miarę przyzwoity dworzec, który zapewniałby podróżnym oraz firmom transportowym dogodniejsze warunki. Nie twierdzi, że Prezydent Miasta musi zbudować nowy dworzec, ale jakieś miejsce na ten cel można  byłoby przewidzieć. Firma cały czas tkwi w niepewności i ma mnóstwo problemów z tym związanych. Natomiast, jeżeli chodzi o kwestię związaną 
z rozwojem działalności gospodarczej w mieście, to Pan Góra zasugerował możliwość stworzenia jakiś inkubatorów przedsiębiorczości, które miałyby na celu ułatwienie startu młodym przedsiębiorcom. Również istnieje możliwość pokierowania działaniami młodych ludzi poprzez firmę doradczą, co 
w większych aglomeracjach jest już stosowane z powodzeniem. 

Przewodniczący Komisji Dariusz Filistyński zapytał Pana Górę, czy widzi jakieś pozytywne aspekty dotyczące miasta, np. poprawa infrastruktury.

W odniesieniu do powyższego pytania Pan Robert Góra podkreślił, że jest dużo pozytywów w mieście, nie neguje tego, aczkolwiek zawsze mogłoby być lepiej.

Radny Dariusz Mucha zwrócił się z zapytaniem do Pana Góry o genezę problemu związanego z nieparkowaniem i niekorzystaniem z Dworca PKS.

Pan Robert Góra zakomunikował, że przyczyną jest brak porozumienia,  jakie AUTO-LINIE starały się wypracować z Prezesem PKS-u, który ustalił ceny wjazdu na ich plac w zasadzie na zaporowym poziomie. Te negocjacje zakończyły się fiaskiem. Dodał, że pierwsza cena za każdorazowy wjazd autobusu na Dworzec, zaproponowana przez ówczesnego Prezesa PKS-u, wynosiła 5 zł. W związku z tym koszty AUTO-LINII w zakresie obsługi miesięcznej tego Dworca sięgałyby 10.000-12.000 zł, co przy takim rodzaju działalności pozbawia firmę dużej części rentowności. Zdaniem Pana Góry koszty te były bardzo mocno przesadzone.

Radny Dariusz Mucha rozumie, że z nowym Prezesem PKS-u nie prowadzono już rozmów.

Pan Robert Góra udzielił odpowiedzi twierdzącej.

Radny Dariusz Mucha oznajmił, że rozmawiał z nowym Prezesem PKS-u, który twierdzi, że nikt się do niego zwrócił w sprawie oferty wjazdu na Dworzec. W związku z tym poprosił Pana Górę o sprawdzenie obowiązującej strategii PKS-u w tej sprawie. 

W odniesieniu do powyższego Pan Robert Góra poinformował, że nie jest reprezentantem jedynej firmy, która istnieje w Bolesławcu. Nie tylko AUTO-LINIE obsługują trasy w okolicach Bolesławca. Nawet jeśli firma podjęłaby współpracę z PKS-em, to inni, mniejsi przewoźnicy zupełnie nie chcą o tym słyszeć. W związku z tym stawia to AUTO-LINIE w gorszej pozycji, jeżeli chodzi o warunki ekonomiczne. Zaznaczył, że płacąc połowę z zaproponowanych 5 zł, nawet jedną czwartą, firma stawiana jest w gorszej sytuacji niż pozostali przewoźnicy, którzy parkują tam, gdzie chcą. W tym momencie firma AUTO-LINIE musi płacić za wynajem placu, natomiast inni nie. Zdaniem Pana Góry mniejszym firmom jest łatwiej, ponieważ nikt ich nie dostrzega. 

Do sprawy ustosunkował się Przewodniczący Rady Miasta Jarosław Kowalski, który stanął po stronie przedsiębiorców, którzy od wielu lat próbują dostać pozwolenie na wjazd na teren Dworca za przysłowiową złotówkę. Zdaniem Przewodniczącego należy wymagać również od przedsiębiorcy, który świadczy usługi na naszym rynku i ma możliwości pomocy przedsiębiorcom bolesławieckim. Nowy Prezes PKS-u powinien szukać nowych perspektyw 
w tym zakresie. 

Przewodniczący Komisji Dariusz Filistyński zwrócił się z zapytaniem o skalę prowadzonej przez Pana Górę działalności. 

Pan Robert Góra oznajmił, że jest mu trudno to określić jednoznacznie, ponieważ są różne dni i byłoby to generalizowanie. Dodał, że nie jest z danymi na bieżąco, ponieważ prowadzi również inne rodzaje działalności. AUTO-LINIE przewożą większość osób z Gminy Nowogrodziec. 

Przewodniczący Komisji podkreślił, że kwestia działalności Pana Góry wielokrotnie była poruszana na Komisjach i na sesjach Rady Miasta. Rzeczywiście Bolesławiec ma problem z dworcem, wszyscy mają tego świadomość. Poinformował o projekcie dotyczącym Centrum Przesiadkowego, który jest dosyć ciekawym rozwiązaniem w europejskiej skali. Zdaniem Przewodniczącego Komisji cena 5 zł za każdorazowy wjazd na Dworzec nie dziwi, ponieważ AUTO-LINIE są konkurencją dla PKS-u.

Odnosząc się do powyższego Pan Robert Góra podkreślił, że nie spodziewał się ze strony nowego Prezesa PKS-u jakieś super propozycji. To, że firma nie zwróciła się do nowego Prezesa PKS-u, to nie znaczy, że nie chce 
z nimi współpracować. Podkreślił, że Przewodniczący Komisji słusznie zauważył, że AUTO-LINIE są konkurencją PKS-u i pewnie cena będzie bardzo zbliżona.

Przewodniczący Komisji oznajmił, że przechodził ostatnio obok placu przy ul. Zgorzeleckiej, z którego korzystają AUTO-LINIE i zauważył, że został on trochę uporządkowany. W tym temacie zawsze pojawiają się pytania ze strony radnych. Dobrze, że firma zadbała o ten teren. Wyraził nadzieję, że ta sprawa zostanie w końcu rozwiązana. 


W dalszej kolejności głos zabrał Ryszard Paraciej właściciel firmy „Paraciej Multimedia”. Poinformował, że jest właścicielem budynku znajdującego się na placu ul. Zgorzelecka, Łokietka, Górne Młyny. Dodał, że jego głównym problem jest sprawa dotycząca niezabudowania tego placu. Zwrócił się z zapytaniem, jakie będą dalsze losy tego placu, ponieważ dotarły do niego informacje, że Gmina utrudnia rozpoczęcie tam budowy. Dodał, że ważne są również kwestie podatkowe.

Przewodniczący Komisji zaznaczył, że firma Pana Paracieja działa na bolesławieckim rynku od około 30 lat. W związku z tym zwrócił się do niego z zapytaniem, czy w perspektywie tych trzech dekad, coś się zmieniło w mieście na korzyść. Czy widzi jakieś pozytywy w zakresie infrastruktury. 

Odpowiadając na powyższe pytanie, Pan Ryszard Paraciej oznajmił, że  jeżeli chodzi o małe przedsiębiorstwa to nic się nie zmieniło na korzyść. Podkreślił, że wobec konkurencji ze strony handlu wielkopowierzchniowego, tzw. „sieciówek”, małe firmy nie dają sobie rady. 

I Z-ca Prezydenta Miasta Iwona Mandżuk-Dudek, ustosunkowując się do kwestii zagospodarowania placu znajdującego się w kwartale ulic: Zgorzelecka, Łokietka, Górne Młyny oznajmiła, że Miasto robi wszystko w kierunku zagospodarowania tego terenu. Dodała, że dzisiaj odbyło się spotkanie z właścicielami przedmiotowego placu. I Z-ca Prezydenta Miasta podkreśliła, że w tej materii Gmina musi ściśle przestrzegać przepisów. Jednocześnie oznajmiła, że Miasto dąży do jakiegoś konsensusu w zakresie zabudowy placu.

Przewodniczący Komisji zapytał, kto sprząta teren w kwartale ulic: Zgorzelecka, Łokietka, Górne Młyny oraz kto ponosi tego koszty.

Pan Robert Góra właściciel firmy AUTO-LINIE poinformował, że ten plac sprzątany jest przez jego firmę. Zaznaczył, że są sytuacje kiedy teren zostanie uporządkowany, natomiast na drugi czy na trzeci dzień jest znowu brudno. Firma zwraca się z prośbą o pomoc do Straży Miejskiej, jednak nic się 
z tym nie dzieje. Bardzo często informujemy Straż Miejską o przebywających na terenie placu osobach spożywających alkohol. Jednak Straż Miejska odpowiada, że jest to teren prywatny i nie mogą się tym zająć. Nagminne są również sytuacje, gdzie ktoś przyniesie na plac kanapę i robi piknik. Pan Góra podkreślił, że Straż Miejska egzekwuje od firmy porządki, ale nie pomaga 
w jego utrzymaniu, np. w usunięciu tych panów z tego obszaru. Dodał, że z tego co wie, to spożywanie alkoholu w miejscu publicznym jest niedozwolone.
 
Zdaniem Przewodniczącego Komisji dobrze, iż Pan Góra podniósł ten problem, ponieważ te sprawy dla tamtejszych przedsiębiorców są bardzo istotne. Dodał, że jest to również wizytówka miasta. 

I Z-ca Prezydenta Miasta podkreśliła, że zwróci się do Straży Miejskiej, żeby bardziej się temu przyglądała. Zwróciła się z zapytaniem do Pana Góry, czy w tej sprawie interweniował na Policji.

Pan Robert Góra oznajmił, że AUTO-LINIE zwracają się bardzo często do różnych instytucji, np. w związku z zastawianiem wjazdów, co jest trudno wyegzekwować od ludzi, którzy zostawią samochód na środku placu. Wszyscy twierdzą, że teren jest prywatny i nikt się tym nie interesuje. Dodał, żeby doprosić się Policję lub Straż Miejską o interwencję, to trzeba się nieźle zdenerwować. 

I Z-ca Prezydenta Miasta podkreśliła, że największe prawo do pogonienia tych osób ma Pan Góra, który posiada prawo użytkowania tego gruntu. 
Dodała, że jeżeli chodzi o kwestię osób pijących alkohol na tym placu, to Policja może interweniować, natomiast Straż Miejska niekoniecznie.

Pan Andrzej Udzielak właściciel firmy AMMA zwrócił się z zapytaniem do I Z-cy Prezydenta Miasta Iwony Mandżuk-Dudek z zapytaniem, czy właściciele garaży są zobligowani do segregacji śmieci oraz do posiadania pojemników na poszczególne rodzaje odpadów. Dodał, że firma AMMA graniczy z dwoma obszarami, na których usytuowane są garaże. Podkreślił, że jeszcze się nie spotkał z żadnym pojemnikiem, który mógłby stworzyć możliwość segregacji śmieci. Natomiast, jeżeli chodzi o kwestię pijaństwa, to zauważył, że na terenach garaży w różnych miejscach Bolesławca panowie piją alkohol, po czym śmieci wyrzucane są np. na dachy sąsiadów. Zaznaczył, że jeżeli jego jako przedsiębiorcy i jako obywatela miasta obowiązuje segregacja śmieci i wywóz tych śmieci, to uważa, że ta społeczność również powinna to robić. Zauważył, że jeżeli mowa jest o szerszym problemie rozwoju małych 
i średnich przedsiębiorstw, to ważne jest położenie podmiotu na danym terenie, oraz infrastruktura, na którą nie narzeka. Bardzo ważny jest również czynnik ludzki. Obecnie coraz większym problemem dla przedsiębiorstw jest odpływ pracowników. Młode pokolenie ucieka, nie tylko z Bolesławca, ale również 
z większych aglomeracji. Państwo nie potrafi ich zatrzymać. Nie zgadza się ze stwierdzeniem, że młodzi ludzie nie mają miejsc pracy, jest ich mnóstwo, tylko trzeba pokazać pracodawcy, że się chce pracować. Następnie pracodawca powinien pokazać, że potrafi to nagrodzić. Zdaniem Pana Udzielaka nie powinna mieć miejsca sytuacja, gdzie pracownik z długoletnim stażem, 
z większym doświadczeniem zarabia mniej niż człowiek, który przyszedł do firmy z pewnymi oczekiwaniami. Ważne jest podejmowanie działań wspólnych samorządów oraz przedsiębiorców w zakresie oddziaływania na środowisko pracowników. Dodał, że od 2 lat szuka do swojej firmy osób ze znajomością języka francuskiego i niemieckim. Pomimo tego, że w CV pisze, że język jest na poziomie zaawansowanym, to po przejściu kilku etapów procedury rekrutacyjnej okazuje się, że znajomość języka oceniana jest na 3+. Natomiast są roszczenia. Podkreślił, że dla niego człowiek jest najważniejszy, ponieważ firma to nie właściciel, nie mury, tylko człowiek, który w niej pracuje. Zwrócił się o sugestie ze strony Miasta w sprawie wspólnych działań w tym kierunku.

Przewodniczący Komisji podkreślił, że podjęty przez Pana Udzielaka temat jest bardzo ważny. Zasygnalizował, że media podały, że znów milion młodych Polaków wyjedzie z Polski. Jest to problem, który na szczeblu najpierw rządu, następnie samorządów trzeba rozwiązać. W tej kwestii 
w Bolesławcu jest o tyle źle, że graniczymy bezpośrednio z Niemcami, gdzie jest inna relacja płacowa.


W dalszej kolejności głos zabrał Pan Sławomir Zapała właściciel firmy „Drukarnia AFG”.  Poinformował, że swoją wypowiedź zacznie od pytania, dlaczego na posiedzenie Komisji przyszło tak mało pracodawców. Zasugerował zaproszenie Regionalnego Związku Pracodawców, który jest przedstawicielem Federacji Pracodawców Polski Zachodniej. Pan Zapała oznajmił, że w marcu br. minęło 28 lat od momentu rozpoczęcia działalności gospodarczej na terenie Bolesławca. Dodał, że przez te lata działalności nie uzyskał żadnej informacji, w zakresie pomocy Miasta dla małych i średnich przedsiębiorstw. Dopiero z  wypowiedzi Naczelnika Wydziału Rozwoju i Promocji Miasta dowiedział się, że są ulgi dla przedsiębiorców, którzy zainwestują w swój biznes 500.000 zł. 
Podkreślił, że w zeszłym roku zainwestował ponad 500.000 zł. Oznajmił, że jego głównym problem są pustostany, których nie może przeznaczyć pod działalność gospodarczą ze względów technicznych i płaci za niego podatek od nieruchomości, taki jak od działalności gospodarczej. W Urzędzie Miasta poinformowano Pana Zapałę, że w tej sprawie nie można nic zrobić. Dodał, że zapytał również w Urzędzie o wysokość podatków płaconych przez Zakłady „Concordia” również za pustostany. Otrzymał odpowiedź, że takich informacji nie można podawać. W przekonaniu Pana Zapały dalej istnieje stereotyp w myśleniu ludzi, że prywaciarz zarabia nie wiadomo jak duże pieniądze. 

Przewodniczący Komisji podkreślił, że po to jest to spotkanie, aby wysłuchać przedsiębiorców. 
 
I Z-ca Prezydenta Miasta Iwona Mandżuk-Dudek zwróciła się 
z zapytaniem do Pana Zapały, czy byłby zadowolony, gdyby ktoś chciał uzyskać w Urzędzie Miasta informacje o płaconych przez niego podatkach i wszystko zostałoby podane.  

Pan Sławomir Zapała podkreślił, że chodzi mu o to, aby ktoś udzielił konkretnych informacji, w której zakładce na stronie internetowej Urzędu Miasta znajduje się uchwała Rady Miasta, gdzie określono, jakie można podjąć kroki, aby przekształcić swoje pomieszczenia. 

I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmiła, że Skarbnik Miasta zajmuje się sprawami podatkowymi i nie chciałaby wchodzić w jej kompetencje. Natomiast w odniesieniu do pytania Pana Udzielaka dotyczącego opłat za śmieci właścicieli garaży poinformowała, że te osoby muszą składać deklarację i wnosić opłatę. Właściciele garaży są odpowiedzialni za wyposażenie swoich nieruchomości w pojemniki do segregacji śmieci. MZGM posiada takie deklaracje garażowiczów, być może nie wszystkich. Dodała, że rozumie problem Pana Udzielaka, ponieważ właściciele garaży twierdzą, że nie wytwarzają żadnych odpadów, a jeśli nawet coś wytworzą, to zabierają do domu. 

Pan Andrzej Udzielak jest pewny, że jeżeli I Z-ca Prezydenta Miasta przeszłaby z jakąkolwiek komisją po terenach garaży, to nie znalazłaby żadnego pojemnika. Zasygnalizował również, że na terenach garaży pojawia się problem alkoholizmu. 

I Z-ca Prezydenta Miasta podkreśliła, że to jest wybór właścicieli garaży, że płacą za odbiór śmieci, których nikt nie odbiera, bo nie mają, gdzie ich wrzucać. Dodała, że Gmina ma do posprzątania całe miasto. Zwróciła uwagę na fakt, że w jeden dzień wywożone są jakieś dzikie wysypiska, których po reformie śmieciowej nie powinno być, a na drugi dzień są informacje, że znowu pojawiły się tam śmieci. 

Zdaniem Pana Udzielaka rozwiązaniem byłoby, gdyby Miasto postawiło większe pojemniki, skoro garażowicze płacą za odbiór odpadów.

Odnosząc się do powyższego I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmiła, że nie ma prawa na postawienie im pojemników. Ustawodawca napisał, że zaopatrzenie w pojemniki należy do właściciela. Jednak, aby wyjść naprzeciw oczekiwaniom, dodała, że Miasto zastanawia się nad przejęciem tego obowiązku, jednak od nowego przetargu, tj. od nowego roku. 

Radny Stanisław Wiącek zaznaczył, że rzeczywiście przy garażach usytuowanych przy firmie AMMA jest totalny bałagan. Są to prywatne garaże, w związku z czym Straż Miejska nie za bardzo może tam ingerować. 

Przewodniczący Komisji cieszy się, że wynikła taka dyskusja, ponieważ wychodzą pewne problemy, które są bolączką dla przedsiębiorców. 

Odnosząc się do kwestii poruszonej przez Pana Zapałę, I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmiła, że Urząd Miasta informuje przedsiębiorców. W Centrum Wspierania Przedsiębiorczości robione były spotkania w sprawie pomocy de minimis czy pomocy regionalnej. Niestety nikt się na te spotkania nie zgłaszał. Być może Urząd nieprawidłowo o takich wydarzeniach informuje. W tej sprawie I Z-ca Prezydenta Miasta poprosiła o sugestie. 

Pan Sławomir Zapała podkreślił, że chodzi mu o to, aby Urząd stworzył możliwość, dla wszystkich pracodawców czy osób prowadzących działalność gospodarczą, do zasięgnięcia informacji na jakikolwiek temat w jednym miejscu. 

I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmiła, że w tym celu jest stworzone Centrum Wspierania Przedsiębiorczości.


Pan Robert Góra właściciel formy AUTO-LINIE zwrócił się z zapytaniem do Skarbnika Miasta Mirosławy Mitek w sprawie podatku od pustostanu. Jeżeli jakaś firma ma halę, której nie może wynająć w danym momencie, nie wykorzystuje jej do swojej działalności, to czy musi płacić bardzo wysoki podatek. Zdaniem Pana Góry mnóstwo przedsiębiorców przez to cierpi.

Skarbnik Miasta Mirosława Mitek poinformowała, że takie są przepisy, nie można tego przeskoczyć. Nie można zwolnić przedmiotu, można zwolnić podmiotowo, czyli wszystkich przedsiębiorców. Jeżeli chodzi o względy techniczne w tej materii, to potrzebna jest decyzja o wyłączeniu, np. Powiatowego Inspektora Nadzoru Budowlanego, wówczas Gmina wyłącza pustostan z podatku. Jednak musi być to poparte jakimś dokumentem. 

W uzupełnieniu wypowiedzi Skarbnika Miasta, I Z-ca Prezydenta Miasta oznajmiła, że jeżeli Gmina zwolniłaby z podatku od nieruchomości wszystkich przedsiębiorców, to również sklepy wielkopowierzchniowe. Dodała, że istnieją podatki dochodowe i podatki majątkowe, które płaci się odpowiednio od dochodu lub od posiadanego majątku. 

Pan Andrzej Udzielak zwrócił uwagę na kwestię kosztów stałych przedsiębiorstw – opłaty za zużycie wody i odprowadzanie ścieków. 

Przewodniczący Komisji oznajmił, że według różnych rankingów Bolesławiec posiada jedne z najniższych opłat za wodę i ścieki.  

I Z-ca Prezydenta Miasta dodała, inwestycja dotycząca ISPY podwyższyła cenę ścieków. Konstrukcja taryfy za wodę jest taka, że wszystkie inwestycje w infrastrukturę podwyższają cenę wody i ścieków. Trudno byłoby, aby PWiK nie inwestował, bo niektóre rury są bardzo stare. Zdaniem I Z-cy Prezydenta Miasta rozwiązaniem byłoby stworzenie odrębnych taryf dla Gminy Wiejskiej i dla miasta Bolesławiec, wówczas Miasto mogłoby cenę obniżyć. Dodała, że na razie Gmina Miejska ma podpisane porozumienie w Gminą Wiejską w tej sprawie. Do końca okresu trwałości ISPY nie można zmieniać taryfy.

Pan Sławomir Zapała zauważył, że Miasto tworzy konkurencję dla działalności gospodarczej, np. budując basen „Orka”, na którym znajduje się siłownia lub remontując Zakład Kąpielowy przy ul. Zgorzeleckiej, gdzie znajduje się SPA. 

I Z-ca Prezydenta Miasta, odnosząc się do powyższej wypowiedzi, zaznaczyła, że Gmina nie chce robić konkurencji dla przedsiębiorców prywatnych, ale chce, aby dostęp do takich usług mieli wszyscy ludzie, z różną zasobnością portfela. Podkreśliła, że rewitalizacja Zabytkowej Pływalni była realizowana w ramach rewitalizacji społecznej. Żeby dostać pieniądze na rewitalizację społeczną Gmina zobowiązała się do odbudowy tego kompleksu.  Należy przez 5 lat zachować trwałość projektu. Po tym czasie być może Prezydent Miasta odda ten obiekt w prywatne ręce. 


Radny Dariusz Mucha zauważył, że uczestniczymy w posiedzeniu Komisji, która rozpoczęła cykl spotkań z przedstawicielami różnych obszarów, które są w kręgu jej zainteresowań. Tego rodzaju spotkania prowadzą również poszczególne resortowe Komisje Rady Miasta. Dodał, że jest Przewodniczącym Komisji Infrastruktury, Gospodarki Przestrzennej i Budownictwa i z ogromnym zainteresowaniem wysłuchał wypowiedzi Pana Andrzeja Udzielaka dotyczącej planu zagospodarowania przestrzennego miasta. Podkreślił, że członkowie Komisji IGPiB mogą zadeklarować, pomoc przedsiębiorcom w rozwiązywaniu problemów. Następnie radny Dariusz Mucha w odniesieniu do wypowiedzi Sławomira Zapały dotyczącej Związku Pracodawców Bolesławieckich poinformował, że ten Związek liczy 5 osób i ich aktywność jest znikoma. Zaproponował stworzenie komisji do współpracy z przedsiębiorcami, w skład której weszliby przedstawiciele związków pracodawców i przedsiębiorców gospodarczych oraz grupa radnych Rady Miasta. 

Podsumowując, Przewodniczący Komisji stwierdził, że jest to bardzo ważne spotkanie. Widzimy, ile rzeczy, zdaniem przedsiębiorców, można jeszcze poprawić. Zauważył jednak: nie wszystko zależy od Gminy Miejskiej Bolesławiec, ale od tego, co kreuje nam ustawodawca. Główne problemy poruszone na spotkaniu przez przedsiębiorców dotyczą przede wszystkim: klimatu dla przedsiębiorców; instrumentów kreowanych przez Gminę, które zdaniem przedsiębiorców, mogłyby być niższe – wysokość podatków, opłaty za media; ulg dla przedsiębiorców; kapitału ludzkiego; inwestycji w mieście w zakresie poprawy infrastruktury. Wyraził nadzieję, że to spotkanie będzie początkiem ważnej pracy nad poprawieniem losów małych i średnich przedsiębiorstw. Przewodniczący Komisji podziękował wszystkim obecnym przedsiębiorcom za udział w dyskusji. 

Pan Andrzej Udzielak podziękował Komisji RGiF za zainteresowanie się małymi i średnimi przedsiębiorcami. Jego zdaniem rozwiązanie zaproponowane przez radnego Dariusza Muchę jest dobrą formą współpracy. 

Komisja RGiF przyjęła do wiadomości powyższą informację.

	
Ad 3.	 Zaopiniowanie projektów uchwał Rady Miasta:
Ad 3.1.	w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego dla terenu zlokalizowanego 
w rejonie ulicy Grabowej w Bolesławcu.

		Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem.
(projekt uchwały – zał. nr 1)

		Projekt uchwały, przy pomocy pokazu multimedialnego, zreferowała Kierownik Referatu Gospodarki i Informacji Przestrzennej Marta Gęsikowska.

		Komisja RGiF pozytywnie jednogłośnie (5 głosami „za”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały.


Ad 3.2. w sprawie zmiany uchwały nr III/33/2015 Rady Miasta Bolesławiec z dnia 28 stycznia 2015 r. w sprawie udzielenia dotacji na prace konserwatorskie przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków.
 
		Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem.
(projekt uchwały – zał. nr 2)

		Projekt uchwały, przy pomocy pokazu multimedialnego, zreferowała Kierownik Referatu Gospodarki i Informacji Przestrzennej Marta Gęsikowska. 

		Komisja RGiF pozytywnie większością głosów (2 głosami „za”, przy 
1 głosie „przeciw” oraz 2 głosach „wstrzymujących”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały.


Ad 3.3.	w sprawie przyznania dzierżawcy pierwszeństwa w nabyciu nieruchomości stanowiącej własność Gminy Miejskiej Bolesławiec.

		Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem.
(projekt uchwały – zał. nr 3)

		Projekt uchwały zreferował Naczelnik Wydziału Mienia i Gospodarki Przestrzennej Jan Kisiliczyk. 

		Komisja RGiF pozytywnie większością głosów (4 głosami „za”, przy 
1 głosie „wstrzymującym”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały.


Ad 3.4.	w sprawie zmiany uchwały Nr IV/42/2015 Rady Miasta Bolesławiec z dnia 25 lutego 2015 r. w sprawie określenia kryteriów obowiązujących na drugim etapie postępowania rekrutacyjnego do przedszkoli publicznych na terenie Gminy Miejskiej Bolesławiec, określenia dokumentów niezbędnych do potwierdzenia spełnienia kryteriów oraz przyznania liczby punktów dla poszczególnych kryteriów.

		Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem.
(projekt uchwały – zał. nr 4)
		
		Projekt uchwały zreferował Z-ca Naczelnika Wydziału Społecznego Stanisław Wyganowski.

		Komisja RGiF pozytywnie jednogłośnie (5 głosami „za”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały.


Ad 3.5.	w sprawie udzielenia pomocy rzeczowej dla Województwa Dolnośląskiego.

		Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem.
(projekt uchwały – zał. nr 5)
		
		Projekt uchwały zreferowała Kierownik Referatu Infrastruktury Miejskiej i Ochrony Środowiska Genowefa Bogaczewicz.

		Komisja RGiF pozytywnie jednogłośnie (5 głosami „za”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały.


Ad. 3.6. w sprawie zmian w budżecie miasta na 2015 r.

Projekt uchwały członkowie Komisji otrzymali z odpowiednim wyprzedzeniem. Przed posiedzeniem Komisji radni otrzymali autopoprawki do przedmiotowego projektu uchwały.

(projekt uchwały wraz z autopoprawkami – zał. nr 6)

		Projekt uchwały wraz z autopoprawkami zreferowała Skarbnik Miasta Mirosława Mitek.

		Komisja RGiF pozytywnie jednogłośnie (5 głosami „za”) zaopiniowała przedmiotowy projekt uchwały wraz z autopoprawkami.


Ad 4.	Sprawy bieżące i organizacyjne.

	Przewodniczący Komisji Dariusz Filistyński poinformował, że tematem następnego posiedzenia Komisji będzie analiza i zaopiniowanie sprawozdania 
z wykonania budżetu miasta za 2014 r.


Ad 5.	Przyjęcie protokołu poprzedniego posiedzenia Komisji.

		Protokół Nr 3/2015 posiedzenia Komisji RGiF odbytego w dniu 
24 marca 2015 r. został przyjęty bez zmian  i poprawek.


		Wobec wyczerpania  porządku posiedzenia  Przewodniczący Komisji RGiF Dariusz Filistyński zamknął posiedzenie Komisji.


						      	             Przewodniczący 
					             Komisji Rozwoju Gospodarczego i Finansów

[bookmark: _GoBack]							              Dariusz Filistyński

Protokołowała:

Iwona Paraniak-Cichy
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